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Protokół Nr XXIV/2009
z dwudziestej czwartej w III Kadencji Sesji Rady Powiatu

w Wąbrzeźnie

z dnia 12 lutego 2009 roku

Ad. 1


Przewodniczący Rady Powiatu - A. Puchała otworzył dwudziestą czwartą Sesję Rady Powiatu. Serdecznie powitał radnych oraz przybyłych gości.

(Otwarcie nastąpiło o godz. 1200).

Ad. 2 


Na podstawie listy obecności Przewodniczący Rady stwierdził, że na                15 radnych obecnych jest 12, w związku z tym obrady XXIV Sesji Rady Powiatu są prawomocne.

(M. Kamiński – nieobecny – spóźnienie. J. Frączek, W. Siciński – nieobecni usprawiedliwieni). 

(Lista obecności radnych stanowi zał. nr 1 do protokołu).

(Listy obecności gości stanowią zał. nr 2 do protokołu).

Ad. 3


Przewodniczący Rady Powiatu - A. Puchała przedstawił proponowany porządek obrad: 

1. Otwarcie sesji. 

2. Stwierdzenie quorum.

3. Przyjęcie porządku obrad.

4. Przyjęcie protokołu z XXIII Sesji Rady Powiatu.

5. Informacja Starosty z prac Zarządu Powiatu w okresie między sesjami oraz               z wykonania uchwał Rady Powiatu.

6. Interpelacje i zapytania radnych.

7. Sprawozdanie Starosty Wąbrzeskiego z działalności Komisji Bezpieczeństwa  i Porządku. 

8. Rozpatrzenie projektów uchwał oraz podjęcie uchwał w sprawie:

a) zmiany Statutu Powiatowego Centrum Pomocy Rodzinie w Wąbrzeźnie, 

b) Programu współpracy Powiatu Wąbrzeskiego z organizacjami pozarządowymi i podmiotami, o których mowa w art. 3 ust. 3 ustawy                 z dnia 24 kwietnia 2003r. o działalności pożytku publicznego                            i o wolontariacie na rok 2009.  

9. Odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych.

10. Wolne wnioski i oświadczenia radnych.

11. Zakończenie.

(O godz. 1207 na salę obrad przybył M. Kamiński. Aktualny stan radnych biorących udział  w posiedzeniu sesji – 13).   
A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu zwrócił się z zapytaniem, czy są propozycje zmian do przedstawionego porządku obrad?

K. Maćkiewicz – Starosta w imieniu Zarządu zawnioskował o rozszerzenie porządku obrad w pkt 8 o ppkt c) określenia zadań, na które przeznacza się środki Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych przekazane na zadania w zakresie rehabilitacji zawodowej i społecznej na rok 2009 i ppkt d) rozpatrzenia skargi na działalność Kierownika Zarządu Dróg Powiatowych                           w Wąbrzeźnie. 
Następnie poinformował, że wszystkie projekty uchwał były przedmiotem obrad Komisji stałych Rady Powiatu.  

A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu wobec nie wniesienia innych propozycji, poddał pod głosowanie zaproponowane wyżej zmiany.

Rada 13 głosami „za” w obecności 13 radnych przyjęła rozszerzony porządek obrad. 
Ad. 4

A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu poinformował, że na 7 dni przed Sesją został wyłożony protokół z obrad XXIII Sesji Rady Powiatu. Wobec nie wniesienia żadnych uwag i zastrzeżeń do protokołu, Przewodniczący stwierdził, że Rada Powiatu przyjęła protokół bez poprawek, w brzmieniu, w jakim został sporządzony. 

Ad. 5


K. Maćkiewicz - Starosta przedstawił informację z prac Zarządu Powiatu          w okresie między sesjami oraz z wykonania uchwał Rady Powiatu. 

(Informacja stanowi zał. nr 3 do protokołu).

Następnie poinformował, że na posiedzeniu w dniu 12.02.2009 r. Zarząd:

- podjął uchwałę Nr 106/94/09 w sprawie zatwierdzenia procedur i zasad przyznawania dofinansowania oraz zatwierdzenia katalogu rzeczowego sprzętów, urządzeń, materiałów budowlanych, robót lub czynności, które mogą być dofinansowywane ze środków Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych w ramach realizacji przez Powiat zadań na rzecz osób niepełnosprawnych,
- dokonał analizy wniosków zgłoszonych podczas posiedzeń stałych Komisji Rady Powiatu,
- ustalił ostateczny porządek obrad XXIV sesji Rady Powiatu w Wąbrzeźnie. 

A. Sukiennik – radny powiedział, że z informacji Starosty z prac Zarządu Powiatu wynika, iż Burmistrz Miasta Wąbrzeźna skierował do Zarządu pismo dotyczące podjętych przez Nowy Szpital w Wąbrzeźnie nowych uregulowań                       w stosunku do pacjentów przebywających w Zakładzie Opiekuńczo – Leczniczym               w Wąbrzeźnie. Również mieszkańcy Gminy Książki zwrócili się do radnego w tej sprawie. W opinii radnego podwyższenie z dniem 01.01.2009r. odpłatności do 900 zł spowoduje, że dostęp do ZOL- u nie będzie równy dla wszystkich mieszkańców Powiatu z uwagi na fakt, iż Powiat Wąbrzeski jest Powiatem rolniczym, wysokość rent i emerytur rolniczych to kwota poniżej 1 000 zł. Także osób mieszkających                   w mieście nie będzie stać na opłacenie ZOL-u i swojego mieszkania. W związku                  z powyższym zapytał, czy Burmistrz Wąbrzeźna, Wójtowie poszczególnych gmin oraz Zarząd Powiatu zostali poinformowani o planowanej podwyżce opłat za pobyt               w ZOL-u? Z wcześniejszych informacji jeszcze przed przejęciem przez Spółkę Szpitala  wynikało, iż ZOL nie przynosił strat. W większości takich placówek na terenie Województwa Kujawsko – Pomorskiego odpłatność za tego typu usługi wynosi 75 % pobieranych przez pensjonariusza świadczeń. Zdaniem radnego należy do tej kwestii powrócić na Komisji Oświaty, Zdrowia i Opieki Społecznej. 
Ponadto zapytał o funkcjonowanie firmy „HADES” na terenie Szpitala w Wąbrzeźnie. 


A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu poprosił radnych, aby w tym punkcie obrad zadawali pytania bezpośrednio związane z informacją Starosty z prac Zarządu Powiatu w okresie między sesjami oraz z wykonania uchwał Rady Powiatu. Natomiast w punkcie wolne wnioski i oświadczenia radnych można zadawać inne pytania. 

Z. Isbrandt – radna powiedziała, że z informacji Starosty z prac Zarządu dowiedziała się, iż podjęta została uchwała Nr 103/90/09 w sprawie ustalenia wysokości czynszu najmu lokali użytkowych stanowiących własność Powiatu Wąbrzeskiego na rok 2009r. W związku z powyższym zapytała, iloma lokalami  dysponuje Powiat i jaka jest wysokość środków uzyskanych z czynszu? 

K. Maćkiewicz – Starosta powiedział, że na dzisiejszą sesję zostało zaproszone Kierownictwo Spółki prowadzącej Szpital, wobec powyższego zaproponował, aby do tematu Szpitala i kwestii, które poruszył radny A. Sukiennik powrócić, gdy przedstawiciele spółki będą obecni. 
Natomiast jeśli chodzi o pytanie radnej Z. Isbrandt lokale, którymi dysponuje Powiat znajdują się w Starostwie Powiatowym i są wynajmowane przez inne podmioty niezwiązane z Powiatem Wąbrzeskim. Następnie dodał, że jeżeli radni zgłoszą taką potrzebę, to przygotuje informację w jakiej wysokości pobierany jest czynsz. Środki te zaplanowano w dochodach na rok bieżący.                          

Ad. 6

M. Markowski – radny zapytał Przewodniczącego Rady Powiatu –                           A. Puchałę, w którym punkcie dzisiejszego porządku obrad przewidziany jest udział Dyrekcji Szpitala?

A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu poinformował, że w punkcie wolne wnioski i oświadczenia radnych. Wówczas będzie możliwość uzyskania odpowiedzi na wszystkie zadane przez radnych i gości pytania dotyczące funkcjonowania Spółki. 


M. Markowski – radny powiedział, że na sesji w dniu 30.12.2008r. złożył                 w imieniu Klubu Radnych PO i PiS interpelację w sprawie nagłośnienia sali obrad Rady Powiatu. Stwierdził, że nastąpiła poprawa w tym zakresie. Ponadto zadał szereg pytań dotyczących spraw zdaniem Klubu ważnych dla Powiatu, zebranych            w trzy odrębne zestawy. Poprosił o udzielenie odpowiedzi na piśmie. W dniu 13.01.2009r. otrzymał odpowiedź podpisaną przez Starostów: K. Maćkiewicza                  i B. Dudka, z której wynika, iż odpowiedzi nie będzie. Postanowił odnieść się do tego pisma.       

A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu zapytał radnego                               M. Markowskiego, czy nie lepiej przedstawić tę sprawę w punkcie wolne wnioski                  i oświadczenia radnych?  

M. Markowski – radny powiedział, że jest to punkt interpelacje i zapytania radnych, a radny chce zadać pytania dotyczące istotnych spraw dla funkcjonowania Rady Powiatu. 
Panowie Starostowie podpierając się zapisem w Statucie Powiatu pouczyli radnych     z Klubu PO i PiS, że interpelacje składa się w sprawach zasadniczych dla Powiatu,               a zapytania w sprawach bieżących problemów Powiatu, które powinny być kierowane do Zarządu Powiatu za pośrednictwem Przewodniczącego Rady Powiatu, a nie bezpośrednio do Starosty. Prawo do wystąpienia z interpelacją i zapytaniem,                      o których mowa w § 19 Statutu przysługuje wyłącznie Radnym Rady Powiatu, a nie klubom radnych. 
Następnie zwrócił się do Starostów: K. Maćkiewicza oraz B. Dudka i powiedział, że odpowiedź ta dowodzi, iż Zarząd Powiatu nie przestrzega prawa, ponieważ z zapisu § 19 Statutu wcale nie wynika, że prawo zadawania pytań i składania interpelacji przysługuje wyłącznie radnym, a nie klubom. Jest to zdaniem radnego nadinterpretacja, bo z kogo składa się Klub, czy nie z Radnych Rady Powiatu                     w Wąbrzeźnie? Dla Panów powinno być to dodatkowym bodźcem do udzielenia szczególnie starannej odpowiedzi, skoro pytanie zadaje pięciu radnych zgrupowanych w Klubie. Tymczasem szukacie Panowie kruczków formalnych do wymigania się od odpowiedzi. Wasza odpowiedź dowodzi, że nie macie zamiaru respektować ustawowego prawa radnego do zadawania pytań, że zamierzacie utrudniać radnym wypełnianie mandatu i sprawowanie funkcji kontrolnych                            w samorządzie. To już nie są błahe sprawy, tu nie ma miejsca na podobne żarty. Po raz kolejny obnażyliście Panowie swój sposób pojmowania samorządu, swoją filozofię rządzenia sprowadzającą się do tego, że tylko Wy Panowie macie rację, że tylko Wy macie monopol na wiedzę, prawdę, władzę.  

 A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu poprosił radnego                       o niewygłaszanie oświadczeń. Radny M. Markowski obiecał ograniczyć się do zadania pytań związanych ze złożonymi na poprzedniej sesji zapytaniami. 


M. Markowski – radny powiedział, że jest w stanie zrozumieć chęć Panów od uchylenia się od odpowiedzi na niewygodne pytania, nie pozwoli jednak lekceważyć radnych. Nie uda się Zarządowi Powiatu wymigać od udzielenia odpowiedzi na zadane pytania niezależnie od tego, czy pytanie zadadzą jako Klub, czy każdy radny będzie pytać odrębnie o tą samą kwestię. Stwierdził, że to nie do Zarządu należy interpretacja, co jest interpelacją, co zapytaniem, co wnioskiem, co jest sprawą istotną dla Powiatu, a co nie. Zapytał Starostę – K. Maćkiewicza, co chciał ukryć unikając odpowiedzi na zadane w dniu 30.12.2008r. pytania? 
Następnie za pośrednictwem Przewodniczącego Rady Powiatu skierował do Przewodniczącego Zarządu Powiatu – K. Maćkiewicza zapytania i poprosił o:     
- przygotowanie informacji, jak zostały wykorzystane środki PFRON przekazane Powiatowi Wąbrzeskiemu na realizację zadań w zakresie rehabilitacji zawodowej                 i społecznej w latach 2002 – 2008,
- odpowiedź jakie pojazdy wchodzą w skład taboru samochodowego będącego bezpośrednio i pośrednio w dyspozycji Starostwa Powiatowego,
- odpowiedź, jakie były w roku 2008 koszty utrzymania tego taboru,
- udzielenie informacji związanych z przejęciem Szpitala przez Niepubliczny Zakład Opieki Zdrowotnej w Wąbrzeźnie, 

- odpowiedź na temat sposobu wykorzystywania pojazdów zakupionych przez Powiat Wąbrzeski z udziałem środków PFRON.                   
Odpowiedzi na powyższe pytania, radni oczekują w formie pisemnej.   

(Zapytania stanowią odpowiednio zał. nr 4, 5, 6, 7 do protokołu).  
Ad. 7
K. Maćkiewicz - Starosta przedstawił sprawozdanie Starosty Wąbrzeskiego  z działalności Komisji Bezpieczeństwa  i Porządku za rok 2008. 

(Sprawozdanie stanowi zał. nr 8 do protokołu).
Ad. 8
A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu poinformował, że wszystkie projekty uchwał Rady Powiatu były przedmiotem obrad stałych Komisji Rady Powiatu i uzyskały pozytywną opinię.

ppkt a) A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu zapoznał zebranych                     z projektem uchwały w sprawie zmiany Statutu Powiatowego Centrum Pomocy Rodzinie w Wąbrzeźnie. 
Następnie wobec braku uwag i zapytań poddał powyższy projekt pod głosowanie.

Rada 13 głosami „za” w obecności 13 radnych podjęła uchwałę Nr XXIV/107/09                w sprawie zmiany Statutu Powiatowego Centrum Pomocy Rodzinie w Wąbrzeźnie. 
(Uchwała stanowi zał. nr 9 do protokołu). 


ppkt b) A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu przedstawił projekt uchwały w sprawie Programu współpracy Powiatu Wąbrzeskiego z organizacjami pozarządowymi i podmiotami, o których mowa w art. 3 ust. 3 ustawy z dnia                         24 kwietnia 2003r. o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie na rok 2009.  
Następnie wobec braku uwag i zapytań poddał powyższy projekt pod głosowanie.

Rada 13 głosami „za” w obecności 13 radnych podjęła uchwałę Nr XXIV/108/09                w sprawie Programu współpracy Powiatu Wąbrzeskiego z organizacjami pozarządowymi i podmiotami, o których mowa w art. 3 ust. 3 ustawy z dnia                         24 kwietnia 2003r. o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie na rok 2009.  
(Uchwała stanowi zał. nr 10 do protokołu). 


ppkt c) A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu przedstawił projekt uchwały w sprawie określenia zadań, na które przeznacza się środki Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych przekazane na zadania w zakresie rehabilitacji zawodowej i społecznej na rok 2009.
Projekt uchwały w powyższej sprawie został uchwałą Nr II/8/2009 z dnia 12 lutego  2009 r. pozytywnie zaopiniowany przez Powiatową Społeczną Radę do Spraw Osób Niepełnosprawnych w Wąbrzeźnie.

(Powyższa uchwała stanowi zał. nr 11 do protokołu).  
Następnie wobec braku uwag i zapytań Przewodniczący poddał pod głosowanie projekt uchwały w sprawie określenia zadań, na które przeznacza się środki Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych przekazane na zadania w zakresie rehabilitacji zawodowej i społecznej na rok 2009.

Rada 13 głosami „za” w obecności 13 radnych podjęła uchwałę Nr XXIV/109/09                  w sprawie określenia zadań, na które przeznacza się środki Państwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych przekazane na zadania w zakresie rehabilitacji zawodowej i społecznej na rok 2009.      
(Uchwała stanowi zał. nr 12 do protokołu).


ppkt d) A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu przedstawił projekt uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi na działalność Kierownika Zarządu Dróg Powiatowych  w Wąbrzeźnie.
Następnie wobec braku uwag i zapytań poddał powyższy projekt pod głosowanie.

Rada 11 głosami „za” przy 1 głosie  „przeciw” i 1 głosie „wstrzymującym”                            w obecności 13 radnych podjęła uchwałę Nr XXIV/110/09 w sprawie rozpatrzenia skargi na działalność Kierownika Zarządu Dróg Powiatowych  w Wąbrzeźnie.
(Uchwała stanowi zał. nr 13 do protokołu). 

(Od godz. 1255 – 1305 przerwa w obradach XXIV Sesji Rady Powiatu).


A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu przywitał przybyłych na sesję Rady Powiatu: Pana Marcina Szulwińskiego – Dyrektora Spółki Nowy Szpital                 w Wąbrzeźnie, Pana Adama Roślewskiego – Prezesa Zakładu Usług Konsultingowych Know How, Pana Jarosława Gierszewskiego – Dyrektora SP ZOZ-u w Wąbrzeźnie oraz Pana Michała Michalaka – Dyrektora Regionalnego Grupy Nowy Szpital.   
Ad. 9

K. Maćkiewicz – Starosta powiedział, że na złożone przez radnego                         M. Markowskiego pytania, odpowiedzi udzieli na piśmie. Następnie dodał, że radny M. Markowski jest także zobowiązany do przestrzegania Statutu i w tym przypadku nikt prawa nie chciał złamać, ani nie złamał. Stwierdził, że gdyby radny M. Markowski znał się choć trochę na samorządzie, to nie mówiłby, że napisali do niego Starostowie, ponieważ odpowiedzi udzielił Zarząd Powiatu. Radny M. Markowski zapytał, co Zarząd ma do ukrycia, otóż Zarząd nie ma nic do ukrycia, gdyż działalność samorządu powiatowego jest jawna.       
Ad. 10


A. Sukiennik – radny zapytał jak to się stało, że na terenie Szpitala funkcjonuje Firma Pogrzebowa „HADES”? Pytanie to zadał mu jeden z mieszkańców Powiatu, który nie chciałby, aby w Powiecie Wąbrzeskim powtórzyła się sytuacja, która miała miejsce w Łodzi. W jego opinii na terenie Szpitala nie powinna działać żadna firma pogrzebowa, ma to jednak miejsce w Wąbrzeźnie. 

M. Markowski – radny kontynuując wątek, który na początku sesji poruszył radny A. Sukiennik w sprawie Zakładu Opiekuńczo – Leczniczego w Wąbrzeźnie powiedział, że również do niego dotarły informacje od społeczeństwa dotyczące tej kwestii. Z racji obowiązków służbowych ma wgląd w korespondencję, którą Pan Burmistrz wymienił z Panem Starostą w tej sprawie. Stwierdził, że na zadane przez Pana Burmistrza pytania, odpowiedź Pana Starosty nie jest jednoznaczna.                        W związku z powyższym poprosił Starostę – K. Maćkiewicza o uściślenie odpowiedzi, czy osoby o niskich dochodach, których nie będzie stać na uiszczenie 900 zł opłaty ustalonej przez Spółkę z o. o. za korzystanie z usług ZOL-u prowadzonego przez NZOZ będą miały jakąkolwiek możliwość skorzystania z tych usług, czy nie jest to naruszenie przez NZOZ umowy z NFZ i ograniczenie dostępności do świadczeń medycznych dla mieszkańców Miasta i Powiatu? Z treści odpowiedzi Pana Starosty wynika, że nie wziął pod uwagę sytuacji ludzi biednych, ma jedynie na względzie interesy Spółki. Radny chciałby mieć jasność, czy działania Nowego Szpitala zmierzają do poprawy jakości usług medycznych i dostępności do nich mieszkańców Miasta i Powiatu. Pan Starosta kończąc pismo stwierdza, że                  w tym stanie rzeczy zawieranie umów z pacjentami ZOL- u uważa za w pełni uzasadnione. Jednak przepis prawa, na który powołuje się również na początku pisma, mówi o tym, że opłaty powinny być na poziomie 70% pobieranych  świadczeń,  nie ma mowy o dodatkowej umowie cywilno – prawnej z korzystającymi z usług   ZOL-u.


Z. Isbrandt – radna zapytała, czy Szpital w Wąbrzeźnie w dalszym ciągu utrzyma wszystkie oddziały, czy może planowane jest zlikwidowanie niektórych oddziałów, jeżeli tak to których i w jakim zakresie?                 

Następnie stwierdziła, że koszty utrzymania ZOL-u wzrastają, ale czy podczas planowania podwyższenia opłat do 900 zł od osoby, Kierownictwo Szpitala nie pomyślało, aby wcześniej uzgodnić to z radnymi, z Miejskim Ośrodkiem Pomocy Społecznej, z Powiatowym Centrum Pomocy Rodzinie, gdyby była konieczność dofinansowania przebywających tam osób?
Zapytała, jakie na dzień dzisiejszy jest wykorzystanie łóżek szpitalnych? Opinia pacjentów leżących na oddziale wewnętrznym jest taka, że ich zdaniem nic się nie zmieniło, a czasem jest nawet gorzej. Zapytała, co Kierownictwo Szpitala zamierza zrobić? Ponadto poinformowała, że była z wizytą w prowadzonym przez Spółkę Szpitalu w Świeciu i stwierdziła, że jest tam naprawdę ładnie, czysto, obsługa bez zarzutu. Następnie wyraziła nadzieję, że w Nowym Szpitalu w Wąbrzeźnie również tak będzie.  

H. Mejger – radny zapytał, czy w związku z tym, że Szpital przejęła Spółka, Nowy Szpital w Wąbrzeźnie otrzymał większy kontrakt z NFZ? Stwierdził, że za wcześnie jeszcze oceniać funkcjonowanie Nowego Szpitala, ale zapytał, czy Kierownictwo ma już jakąś wizję, jak to będzie dalej funkcjonowało?  

A. Puchała – Przewodniczący Rady Powiatu powiedział, że od samego początku śledzi przemiany jakie następowały w Szpitalu, jednak mimo bardzo dużego wysiłku ze strony załogi Szpitala, a także Rady Powiatu, żeby Szpital mógł funkcjonować w lepszych warunkach, a pracownicy mogli otrzymywać godziwe wynagrodzenie nie udało się tego zrobić w poprzedniej strukturze. Wobec tego postanowiono, aby Szpitalem zarządzała spółka i żeby mógł w dalszym ciągu funkcjonować i świadczyć usługi dla mieszkańców naszego Powiatu. Gdyby nie przekształcono Szpitala, to dalej przynosiłby straty, a nawet mógłby przestać istnieć. 


L. Gołebiewska – radna zapytała, czy istnieje szansa, że Szpital otrzyma środki unijne na polepszenie warunków i zakup niezbędnego sprzętu?           

M. Szulwiński – Dyrektor Spółki Nowy Szpital w Wąbrzeźnie:

1) udzielił odpowiedzi na pytanie radnego A. Sukiennika, które dotyczyło działalności na terenie Szpitala firmy „HADES”. 
Powiedział, że Szpital powinien zapewniać usługi zdrowotne, ale również jest ustawowo zobowiązany zapewnić na odpowiednim poziomie transport                               i przechowywanie zwłok do czasu wydania ich rodzinie. Usługa ta powinna być całodobowa, a dotychczas w Wąbrzeźnie funkcjonowała tylko do godz. 1500. Z takim problemem spotkał się już w innych szpitalach i wie, że są firmy, które dysponują odpowiednim sprzętem i umiejętnościami, aby na zlecenie Szpitala wykonywać te usługi. Szpital zajmuje się leczeniem, a do transportu zmarłych, kosmetyki pośmiertnej, przechowywania i przygotowania do wydania zmarłych rodzinie wynajmuje fachowców, którzy się znają na tego rodzaju działalności. Takie rozwiązanie pozwoliło na bezkolizyjne i dobre funkcjonowanie prosektorium oraz transportu zwłok z oddziałów szpitalnych. Zwrócono również uwagę na to, żeby firma nie świadczyła usług wbrew przepisom, czyli usług pogrzebowych, a tylko w/w usługi, które i tak na terenie Szpitala świadczone być muszą. Do Nowego Szpitala                        w Wąbrzeźnie wpłynęła jedna oferta firmy, która podjęła się świadczenia tych usług. W opinii Dyrektora funkcjonuje ona na korzystnych warunkach i bez zarzutu. Otrzymane sygnały o tym, że na terenie Szpitala prowadzona jest działalność pogrzebowa i reklamowa zostały sprawdzone i okazały się nieprawdziwe. 

2) udzielił odpowiedzi na pytanie radnego M. Markowskiego, które dotyczyło działalności Zakładu Opiekuńczo – Leczniczego w Wąbrzeźnie. 
Zakład Opiekuńczo - Leczniczy funkcjonuje w oparciu o przepisy, które są wadliwe                i miały zostać zmienione już 3 lata temu. W związku z powyższym Spółka Grupa Nowy Szpital ustaliła zasady, które pozwalają na poradzenie sobie z tą wadą prawną. Ustawodawca wskazuje, że przez Narodowy Fundusz Zdrowia finansowane są tylko usługi medyczne, pielęgniarskie, lekarskie, diagnostyczne oraz pielęgnacyjno  - opiekuńcze, natomiast zakwaterowanie i wyżywienie nie jest ujmowane przez NFZ, płaci za nie pacjent. Ustawodawca nie przewidział, że 70% uposażenia niektórych osób nie wystarczy na najtańsze wyżywienie i zakwaterowanie. Sprawdził jaka jest stawka zakwaterowania i wyżywienia osadzonych w więzieniach, kształtuje się ona od 1 680 zł – 2 000 zł. Rozwiązanie, które stosuje Spółka jest powszechnie stosowane w innych ZOL-ach w Polsce, które starają się zachować standard i godne warunki pobytu dla swoich pacjentów i nie chcą dobierać sobie pacjentów, którzy są lepiej finansowani przez NFZ, a nie dopuszczać do leczenia tych, którzy są gorzej finansowani, bo takie możliwości również istnieją. Spółka nie ucieka się do takich zabiegów, ponieważ traktuje wszystkich pacjentów jednakowo. Na podstawie kalkulacji, ponad dwa lata temu wyliczono i ustalono dobową stawkę żywieniową              (4 posiłki) i koszty socjalno – bytowe, np. pranie, wywóz odpadów, itp. w wysokości 900 zł, która już dziś jest nieaktualna. Kancelaria prawna obsługująca Spółkę Grupa Nowy Szpital w konsultacji z prawnikami NFZ wskazała takie rozwiązanie jakie zastosowano, czyli z pacjentami podpisywane są umowy, które określają co wchodzi w zakres usługi wyżywienia i zakwaterowania. Jeśli któryś z pacjentów nie ma na to środków, wówczas pomaga mu rodzina lub ośrodek pomocy społecznej. 
ZOL w Wąbrzeźnie na chwilę obecną nie ma miejsc wolnych, jest kolejka oczekujących na wolne miejsce. Stawka w wysokości 900 zł została przez rynek zaakceptowana i funkcjonuje. Niektóre ZOL-e przyjmują tylko tych pacjentów, którzy mają dużą wycenę punktową w skali Bartla, natomiast Grupa Nowy Szpital nie wybiera sobie lepiej finansowanych pacjentów, traktuje wszystkich równo, konsekwencją tego jest ustalenie równych zasad zakwaterowania i wyżywienia. 
3) udzielił odpowiedzi na pytania radnej Z. Isbrandt, które dotyczyły:

· zakresu działania Szpitala. 

Poinformował, że Spółka nie chce likwidować żadnego z istniejących oddziałów, wręcz przeciwnie chce, żeby Szpital w Wąbrzeźnie miał więcej pacjentów, chce leczyć coraz nowe przypadki i w związku z tym myśli jaką nową poradnię, jaką nową działalność można uruchomić i jakie nowe procedury lecznicze zastosować. Spółka wystąpiła z wnioskiem o pozyskanie środków unijnych na dosprzętowienie Szpitala  w niezbędny sprzęt medyczny, aby poszerzyć zakres świadczonych usług. Dokładne plany strategiczne dotyczące rozwoju Szpitala w Wąbrzeźnie nie zostały jeszcze zatwierdzone, dyskusja na ten temat odbędzie się po wykonaniu przez Spółkę planu rzeczowo – finansowego, który pokaże kierunki funkcjonowania Szpitala dla każdego oddziału i każdej poradni. Plan rzeczowo – finansowy przewiduje się zakończyć                w marcu br. Wówczas będzie wiadomo, co należy wyremontować, kogo zatrudnić, jaki sprzęt kupić i jakie będą tego koszty, decyzję o tym podejmie Zarząd i Rada Nadzorcza Spółki. Wyraził nadzieję, że do tego czasu przedstawiciel Starostwa będzie już uczestniczył w Radzie Nadzorczej Spółki i będzie miał dostęp do tych informacji, sam również chętnie się nimi podzieli.    
· zmian jakie zaszły w Szpitalu. 

W Szpitalu w Wąbrzeźnie zaszły duże zmiany jednak są jeszcze niewidoczne. Należy go wyposażyć w regulaminy i instrukcje, które trzeba dostosować z uwagi na rozpoczęcie działalności przez NZOZ. Każda z działalności Szpitala musi być uregulowana, ponieważ Spółka będzie się ubiegała o uzyskanie certyfikatu ISO. Należy przekonać pracowników do swojego podejścia do zarządzania Szpitalem, do wizji postępowania z pracownikami, współpracy ze związkami zawodowymi.                      W związku z powyższym należy spotykać się z pracownikami, aby wypracować wspólne stanowisko. Kolejny zakres działań, to zakupienie przez Spółkę oprogramowania finansowo – księgowego, które pozwoli na wprowadzenie nowych standardów rachunkowości, księgowości, raportów finansowych, raportów miesięcznych, co ułatwi bieżące monitorowanie wykonywania kontraktu, zużycia leków, materiałów medycznych oraz sprawdzanie wyniku finansowego. Powyższe pozwoli na dokładne rozeznanie, co z zamierzeń zawartych w planie  rzeczowo – finansowym zostanie zrealizowane albo jeżeli będzie bardzo dobrze, czy zrobić korektę i ująć zadania, które początkowo w planie się nie mieściły. 

4) udzielił odpowiedzi na pytanie radnego H. Mejgera, które dotyczyło kontraktu zawartego z NFZ. 

Poinformował, że Spółka otrzymała większy kontrakt z NFZ, który zna dokonania Grupy Nowy Szpital. Dyrekcja NFZ wie, że propozycje, które przestawiła Spółka zostaną rzetelnie zrealizowane i dlatego stosunkowo łatwo wynegocjonowano te warunki. 

5) udzielił odpowiedzi na pytanie radnej L. Gołebiewskiej, która pytała, czy istnieje możliwość otrzymania środków unijnych na polepszenie warunków w Szpitalu? 
Poinformował, że Spółka Know How we współpracy ze Szpitalem w Wąbrzeźnie opracowała wniosek unijny. Pracownicy firmy Know How wielokrotnie konsultowali się z osobami weryfikującymi te wnioski w Urzędzie Marszałkowskim, niezgodności zostały wyjaśnione, wniosek uzupełniono, teraz czekają na ocenę merytoryczną.        
(O godz. 1435 salę obrad opuścił radny A. Ramlau. Aktualny stan radnych biorących udział  w posiedzeniu sesji – 12).

A. Roślewski – Prezes Zakładu Usług Konsultingowych Know How dopowiedział, że złożony przez Spółkę wniosek o środki unijne został oceniony pod względem formalnym teraz jest oceniany pod względem merytorycznym. 

Następnie uzupełnił odpowiedzi na pytania, które zadali radni. Stwierdził, że radni są niecierpliwi, chcieliby od razu widzieć zmiany zachodzące w Szpitalu. Spółka nie planuje likwidować żadnych funkcji medycznych, które istnieją w tym Szpitalu, chce utrzymać je w pełnym zakresie. Chce rozwijać Szpital, ale najpierw muszą wszyscy nauczyć się pracować trochę inaczej, głównie od strony logistycznej                                    i administracyjnej. Przypomniał, że w momencie rozpoczęcia rozmów z Powiatem Wąbrzeskim w sprawie współpracy i utworzenia Szpitala w nowej formule prawnej, placówka ta  straciła płynność finansową, brakowało środków na bieżące wypłaty, co było skutkiem wcześniejszego zadłużenia i znacznego wzrostu kosztów spowodowanego pewnymi regulacjami płacowymi. W związku z powyższym potrzeba czasu na poukładanie tych wszystkich spraw. Spółka nie rezygnuje z inwestycji, ale najpierw musi dokładnie przeanalizować finanse, rozeznać potrzeby Szpitala                         i wówczas zdecydować, co jest do funkcjonowania niezbędne. 
Podziękował za słowa radnej Z. Isbradndt adresowane do Szpitala w Świeciu,                   w którym Spółka funkcjonuje pięć lat. Poprosił o czas i cierpliwość, aby Spółka mogła się wykazać. Z uwagi na trudną sytuację Szpitala, również sytuacja pracowników jest różna. W dniu dzisiejszym Kierownictwo Szpitala spotkało się z przedstawicielami związków zawodowych, podczas tego spotkania rozmawiano o wysokości wynagrodzeń. Pielęgniarki i położne oczekują, że ich wynagrodzenia będą  porównywalne z wynagrodzeniami tej grupy zawodowej w innych krajach, taka jest również intencja Spółki, która chciałaby, aby wynagrodzenia wszystkich jej pracowników były znacznie wyższe, ale nie stanie się to od razu.   
Narodowy Fundusz Zdrowia na pewne grupy świadczeń podpisał ze Spółką  kontrakty na kilka miesięcy. Jeżeli w kolejnych miesiącach poziom kontraktowania będzie taki sam, to w efekcie kontrakt będzie większy niż dotychczas o 1,5 mln zł. 
Rozumie niepokój związany ze wzrostem odpłatności za pobyt w ZOL-u, jednak Spółka jest niezależna i formalnie nie ma obowiązku konsultowania tej decyzji, może komunikować się ze współwłaścicielem (Powiatem) na forum Walnych Zgromadzeń Wspólników. Spółka prowadzi otwartą politykę finansową i nie chowa tych informacji. Ustalanie polityki cenowej zgodnie z kodeksem spółek handlowych jest wyłączną kompetencją Spółki. Kierownictwo Szpitala sprawdziło skalę problemu podwyżki  opłat za pobyt w ZOL-u i okazało się, że problem ten dotyczy tylko dwóch osób.        W jego opinii jest to problem bardziej medialny niż finansowy. 
Mieszkańcy Powiatu oczekują, aby Szpital się zmieniał, wypracowywał zyski                        i przeznaczał je na rozwój swojej oferty. Kierownictwo Spółki rozumie, że służba zdrowia jest wyjątkowym obszarem, jednak musi weryfikować wydatki. Z doniesień lokalnych mediów wynika, iż Szpital jest przedmiotem lokalnego sporu. Poprosił, aby osoby zabierające głos w tej dyskusji uszanowały fakt, że Szpital jest instytucją trudną do prowadzenia, ograniczoną do korzystania z wpływów od jednego monopolistycznego płatnika, który sam ustala reguły. Nie sposób w ciągu kilku miesięcy naprawić pogarszającej się przez wiele lat kondycji finansowej i braku remontów. Chciałby, aby dyskusja przebiegała bardziej odpowiedzialnie, nie oczekuje pochwał, i prosi o krytykę, jeżeli jest uzasadniona. Jednak oficjalne stwierdzenia typu „nieopamiętana pogoń za zyskiem” utrudniają  współpracę. Prosi              o wsparcie Szpitala, tym bardziej, że rozmowa o współpracy miała miejsce jeszcze   w okresie dużego wzrostu gospodarczego, kiedy można było się spodziewać, że NFZ „kupi” pewne pomysły rozwoju w oparciu o istniejąca bazę. W chwili obecnej jest kryzys, który powoduje spadek produkcji naszych firm, wzrasta bezrobocie, odprowadzane są mniejsze składki do NFZ. W związku z powyższym trudno jest planować, np. otwarcie nowego oddziału, nowej usługi, ponieważ trzeba brać pod uwagę dzisiejsze możliwości. W obecnej sytuacji Szpital musiał skorzystać ze środków finansowych Grupy Nowy Szpital, z jednego ze Szpitali Grupy wypożyczono endoskop, którego nie miał Szpital w Wąbrzeźnie. Z uwagi na fakt, że NFZ wypłaca środki z opóźnieniem, to również na wypłatę wynagrodzeń pracownikom pożyczono środki z Grupy Nowy Szpital. Rozumie, że negatywne głosy nie wynikają ze złej woli, ale z troski, jednak prosi o wyrozumiałość, cierpliwość i obiektywne spojrzenie. Obecnie Spółka uczy się nowej techniki pracy, aby zarządzanie Szpitalem wynikało ze świadomych i przemyślanych decyzji, w tym celu należy nauczyć się nowych programów, które pozwolą na opracowanie planu rzeczowo – finansowego, który                z kolei zostanie poddany ocenie Rady Nadzorczej i z którego rozliczony zostanie Zarząd Spółki. Stwierdził, że jest umiarkowanie zadowolony z działań i postępu prac w naszym Szpitalu. 

M. Markowski – radny stwierdził, że nie uzyskał odpowiedzi na pytanie, które zadał. Spodziewał się, że od przedstawicieli Spółki usłyszy to co usłyszał, ponieważ kilka razy uczestniczył w spotkaniu z udziałem tych Panów, którzy roztaczali świetlane wizje, mówili, że kiedy Spółka będzie prowadziła Szpital wszystko będzie zmierzało w dobrą stronę. Prezes apeluje o czas, spokój i wyrozumiałość. Nie tego oczekiwaliśmy, owszem we wcześniejszych kontaktach była mowa o poprawie ekonomii szpitala, że trzeba liczyć pieniądze, koszty, ale również padały zapewnienia, że Spółka będzie się kierować dobrem pacjentów. Teraz usłyszał, że Spółka jest niezależna, że skala problemów w ZOZ-ie jest mała. W ocenie radnego nie do końca Spółka jest niezależna, ponieważ działa w oparciu o mienie stanowiące własność publiczną i o kontrakt zawierany z NFZ, który dysponuje środkami publicznymi. W związku z powyższym ma prawo wglądu w to, co się dzieje                        w Szpitalu, ma prawo upominać się, wnosić o zmianę jakiś działań i to nie jest tak, że Spółka może robić to co uważa. 

Poprzednio zadał pytanie odnośnie ZOL-u, czy pacjent, który będzie chciał skorzystać z usług ZOL-u, a ma niską emeryturę na poziomie np. 400 zł – 500 zł, nie ma rodziny i nie uzyskał wsparcia samorządu, musi opłacić mieszkanie, zostanie przez ZOL przyjęty? Na to pytanie nie uzyskał odpowiedzi, natomiast usłyszał, że  ustawodawca pewnych kwestii nie przewidział, ale póki co obowiązuje ustawa                      o świadczeniach opieki społecznej finansowanej ze środków publicznych.                 Art. 18 ust 1 tego przepisu mówi, że opłata nie może być wyższa niż kwota odpowiadająca 70 % miesięcznego dochodu świadczeniobiorcy w rozumieniu przepisów o pomocy społecznej. Kierownictwo Spółki w porozumieniu z prawnikami znalazło obejście tych przepisów wprowadzając dodatkowe umowy. 
Radny jest członkiem Rady Społecznej Zakładu Opieki Zdrowotnej Szpitala Powiatowego w Wąbrzeźnie, ze składanych sprawozdań na temat działalności poszczególnych oddziałów wynikało, że Zakład Opiekuńczo - Leczniczy nie przynosił strat. W chwili obecnej mimo, iż Spółka wynegocjowała lepsze warunki z NFZ,  wzrosły opłaty za pobyt w ZOL-u. W związku z powyższym wydaje się, że poprzednia dyrekcja Szpitala potrafiła jednak wynegocjować lepsze warunki skoro ZOL wówczas nie przynosił strat.          
W odniesieniu do trudności i warunków jakie przedstawiali przedstawiciele Spółki stwierdził, że wiedzieli na co się decydują i ma nadzieję, że będą poprawiać sytuację Szpitala. Spółka Know How wykonywała audyt przed przejęciem tej placówki, więc teraz  mówienie o trudnościach jest niestosowne.     
Następnie zwrócił się do Starosty – K. Maćkiewicza i powiedział, że podczas sesji                w dniu 26 listopada 2008r. zadał szereg pytań na temat sytuacji ZOZ-u. Po wystąpieniu Burmistrza Wąbrzeźna – Pana B. Koszuty na temat udziału samorządu w Spółce, padła deklaracja Pana Starosty, że do 10 grudnia 2008r. przedstawi samorządom propozycję zasad wejścia do Spółki, jednak do tej pory samorządy tej propozycji nie otrzymały. Zapytał dlaczego, czy jest jakaś trudność w tym zakresie, czy kwestia ceny za udziały? Były rozbieżności między umową, która przewidywała udziały w wysokości 500, a uchwałą w sprawie przystąpienia do spółki z ograniczoną odpowiedzialnością, gdzie wartość udziałów wynosiła 50 zł. Zapytał, czy i kiedy samorządy będą mogły wejść do Spółki? Ponadto Klub Radnych PO i PiS uważał, że ci najmniej zarabiający pracownicy ZOZ-u powinni móc nabyć udziały na zasadach preferencyjnych. Do dziś również ta kwesta nie została załatwiona.   
Z wypowiedzi Prezesów Spółki wynika, że sprawa pozyskania środków, które swego czasu oferował Marszałek na wyposażenie Szpitala jest kontynuowana. Wyraził nadzieję, że Spółka znajdzie środki na udział własny i środki te na nasz Szpital zostaną wykorzystane. Kwestia ubiegania się o te środki była barierą, którą postawiono przed samorządami i tylko to zadecydowało, że samorządy gminne nie zdecydowały się na wejście do Spółki samorządowej, choć o to od samego początku zabiegano. Poprosił o wyjaśnienie tej kwestii. 

A. Roślewski – Prezes Zakładu Usług Konsultingowych Know How poprosił, aby pamiętać, że w Polsce placówki medyczne są od leczenia ludzi i nie mylić ich z ośrodkami pomocy społecznej. 
Powiedział, że nikt z powodów finansowych nikogo z oddziału w Szpitalu                            w Wąbrzeźnie nie wyprasza. Zakład Opiekuńczo – Leczniczy w Wąbrzeźnie ma pełne obłożenie, jest nawet kolejka oczekujących. 
Ma świadomość, że środki, którymi dysponuje na podstawie kontraktów z NFZ są środkami pochodzącymi ze składek publicznych. NFZ jest upoważniony do sprawdzenia w jaki sposób dyspozycja tymi środkami jest wykonana. 
Spółka przestrzega także reguł Kodeksu Spółek Handlowych. Zapewnił, że Szpital nie ma trudności, w swojej ocenie harmonogram prac wykonywanych w Szpitalu został zrealizowany. Dziwi go fakt, że takie skomplikowane przedsięwzięcie jest rozliczane w ciągu nieco ponad 2 miesięcy od momentu rozpoczęcia działalności. Następnie zapewnił, że zgodnie z prawem są gotowi udostępnić wszystkie informacje.            

B. Koszuta -  Burmistrz Wąbrzeźna stwierdził, że Spółka działa już sześć  miesięcy, a nie dwa.  

M. Markowski – radny stwierdził, że nie bardzo zrozumiał początek wypowiedzi Prezesa – A. Roślewskiego dotyczący mylenia działań w zakresie służby zdrowia i opieki społecznej i powiedział, że art. 18 ustawy o świadczeniach opieki społecznej finansowanej ze środków publicznych jasno mówi: „świadczeniobiorca przebywający w zakładzie opiekuńczo – leczniczym”. 
Prezes – A. Roślewski prosi o cierpliwość, ale co w tej sytuacji mają odpowiadać przedstawiciele społeczeństwa lokalnego wybrani do Rady Miasta, Rady Powiatu tym ludziom, którzy nie są cierpliwi? Radni mogą zrozumieć, że potrzeba czasu na działanie, ale ci, którzy są pacjentami ZOL-u i z powodów finansowych nie będą mogli się tam dostać lub będą musieli stamtąd odejść, a także ci którzy tam pracują                i być może nie mają zrozumienia dla działań Kierownictwa Spółki, to te osoby od radnych będą wymagały odpowiedzi. 

K. Maćkiewicz – Starosta poprosił, aby radny M. Markowski mówiąc, że dba o mieszkańców nie insynuował, że tylko on, Pan Burmistrz i może ktoś jeszcze są  jedynymi osobami, które dbają o mieszkańców Powiatu, bo także Zarząd Powiatu może udowodnić, że dba o mieszkańców. Gdyby nie dbałość o zdrowie, które jest zadaniem Powiatu, to Szpitala w Wąbrzeźnie prawdopodobnie by nie było. Trzeba wiele złej woli, aby nie zauważyć przemian, które w 10 –letniej historii istnienia Powiatu następowały, np. nasz Szpital miał 6 lokalnych kotłowni, których już nie ma. Nie mówi tego, żeby się usprawiedliwić, ale każdy z radnych powinien wykazać trochę rozsądku i odpowiedzialności. 
Następnie odniósł się do słów Pana B. Koszuty – Burmistrza Wąbrzeźna i powiedział, że nie można mówić, iż Spółka pod nazwą Nowy Szpital w Wąbrzeźnie działa                      6 miesięcy, ponieważ rozpoczęła swoją działalność w dniu 12.12.2008r., choć Grupa Nowy Szpital i Spółka Nowy Szpital w Wąbrzeźnie działa od 01.12.2008r. Obecność przedstawicieli Spółki na naszym terenie od 4 sierpnia ubiegłego roku była efektem prac przygotowawczych, ale wtedy funkcjonował jeszcze SP ZOZ. 
Umowa z dnia 31 lipca 2008r. między Zakładem Usług Konsultingowych Know How, Grupą Nowy Szpital, a Zarządem Powiatu co do wykonania pewnych zadań jest realizowana, np. kwestia pozyskania środków unijnych. Związek Powiatów Polskich wymusił na Zarządzie Województwa Kujawsko – Pomorskiego wydzielenie puli środków na szpitale powiatowe, natomiast pozyskanie tych środków jest trudniejsze. Pierwszy wniosek musiał złożyć SP ZOZ (należało zachować termin), a następny po zmianie struktury - NZOZ.    
Pamięta, że podczas sesji w dniu 26 listopada 2008r. radny M. Markowski zadał mu szereg pytań dotyczących ZOZ-u i udziałów samorządowców. Wówczas Pan Burmistrz pytał go o możliwość udziału samorządu miejskiego w Spółce, ale nie powiedział, że do 10 grudnia 2008r. przedstawi taką propozycję. Natomiast zapewnił Pana Burmistrza, że zrobi wszystko w tym zakresie, ale nie ma kompetencji aby samodzielnie taką decyzję podjąć. Sprawa udziałów innych samorządów nie została załatwiona, ponieważ 7 maja 2008r. wszystkie zainteresowane samorządy oświadczyły, że łącznie mogą objąć 10 % udziałów w Spółce, Pan Burmistrz również oświadczył, że jeżeli inne samorządy nie wejdą do Spółki, to on sam może taką ilość objąć. Sprawa nie jest zakończona, ponieważ pewne procedury jeszcze trwają, np. wpis do Krajowego Rejestru Sądowego. Obowiązkiem radnych jest dbałość o interes Powiatu, który nie musi być zbieżny z interesem Miasta lub jakiejkolwiek gminy, bo to nie gmina będzie spłacała zobowiązania SP ZOZ-u, tylko Powiat.             
Ponadto poinformował, że liczono, iż w tym roku będą środki na pomoc dla szpitali,               o które zabiegał Związek Powiatów Polskich. Z zapewnień Rządu wynikało, że będzie to 300 mln zł, po cięciach miało być 200 mln zł, jednak teraz okazało się, że nie ma środków dla szpitali powiatowych, a środki w kwocie 200 mln zł otrzymają szpitale kliniczne.         

Jeżeli będą uwagi co do sposobu funkcjonowania Szpitala, to każdy może, a nawet ma obowiązek je wyrażać i tu zgadza się z radnym M. Markowskim, ale nie można politykować w tak drażliwym temacie jakim jest ochrona zdrowia. 


M. Szulwiński – Dyrektor Spółki Nowy Szpital w Wąbrzeźnie odniósł się  do wypowiedzi radnego M. Markowskiego, który powiedział, że ZOL nie przynosił strat. Powiedział, że wyliczenia wcześniej nie dawały pełnego obrazu, ponieważ dopiero teraz wprowadzany jest system podziału kosztów pośrednich, system rachunkowości, system rozdziału i kalkulacji kosztów wewnętrznych. W związku                  z powyższym bazowanie na tym co było do tej pory nie jest dobre choćby dlatego, że wcześniej nie było w ZOL-u podziału na koszt leczniczy i socjalno – bytowy. Zapytał, na której  działalności leczniczej czy socjalno – bytowej ZOL nie przynosił strat? Do końca ubiegłego roku była dużo wyższa wycena w skali Bartla pacjentów leczonych                     w  ZOL-u, teraz ta skala jest już inna. W związku z tym na pewno na działalności leczniczej ZOL miał zysk, natomiast na działalności socjalno - bytowej była strata. Gdyby Spółka pozostała przy dotychczasowych opłatach byłoby to jednoznaczne                z zabraniem środków z leczenia na rzecz mniejszych opłat za wyżywienie. Na to Spółka nie może się zgodzić, bo chce leczyć lepiej, a nie gorzej. Radny                           M. Markowski mówił, że troszczy się o tych pacjentów, którzy z powodu tych opłat będą musieli lub już zrezygnowali z pobytu w ZOL-u, ale w ocenie Dyrektora Spółki troszczyć należy się o tych pacjentów, którzy są, bo takich, o których mówił radny                 M. Markowski nie ma.    
        M. Markowski – radny powiedział, że jako członek Rady Społecznej dysponował danymi, które dyrekcja ówczesnego Szpitala przekazała Zarządowi Powiatu i które Rada Społeczna miała do wglądu. Stwierdził, że nie będzie polemizował na ten temat z Dyrektorem Spółki – Panem M. Szulwińskim, ponieważ nie ma takiej wiedzy ekonomicznej jak on, natomiast opierał się na dostępnych wyliczeniach, z których wynikało, że 2 lub 3 pozycje w zestawieniu wszystkich oddziałów szpitalnych i poradni nie miały zadłużenia. 
Następnie odniósł się do słów Pana K. Maćkiewicza - Starosty i powiedział, że nie otrzymał rzeczowej odpowiedzi, a tylko pewne uwagi co do osoby radnego                               M. Markowskiego. Pytał, kiedy samorządy gminne uzyskają odpowiedź na jakich warunkach będą mogły przystąpić do Spółki? 

Przed chwilą padło stwierdzenie, że radni muszą dbać o interes Powiatu, a nie                o interes Miasta i innych gmin. Radni Powiatu składali przyrzeczenie, że interes Powiatu będzie ważny, ale to nie jest tak, że Powiat Wąbrzeski jest odrębny                        i niezależnie od niego działają gminy (chociaż są to odrębne samorządy). Mieszkańcy Miasta są członkami samorządu miejskiego i jednocześnie członkami samorządu powiatowego, każdy z mieszkańców gminy jest członkiem samorządu gminnego i powiatowego. Zarząd Powiatu próbuje   dzielić członków samorządu na naszych i tych innych (miejskich i gminnych), uczniów na naszych i nie naszych. Radny stwierdził, że tak nie może być i powołał się na cytat profesora M. Kuleszy, który mówi, że „…w Polsce powiat jest kluczowym aktorem na scenie współdziałania w zarządzaniu publicznym, on ma organizować współdziałanie gmin, a także swoje współdziałanie z administracjami rządowymi z samorządem województwa. Jeżeli tego nie ma to powiedzmy sobie szczerze powiat nie realizuje swojej główniej misji cywilizacyjnej, nie stanowi punktu odniesienia dla integracji społecznej, dla budowy tożsamości lokalnej, nie wykorzystuje potencjału miejscowych elit i autorytetów”. Następnie odniósł się do przedstawionego cytatu i powiedział, że nie powinniśmy dzielić, a wspólnie budować. 

K. Maćkiewicz – Starosta stwierdził, że łatwo jest wyciągać z kontekstu znane wystąpienie profesora M. Kuleszy na 10-lecie samorządu powiatowego, jednak Starosta nie powiedział nic innego. Radny M. Markowski próbuje wmawiać, że Powiat powinien realizować inne zadania niż te, które określił ustawodawca,                       a ustawodawca określił odrębne zadania dla samorządu gminnego i odrębne zadania dla samorządu powiatowego.       
Natomiast jeżeli chodzi o określenie daty i warunków przystąpienia do Spółki samorządów gminnych, to nastąpi to po zakończeniu spraw związanych                              z rozliczeniem SP ZOZ-u. 
Ponadto odniósł się do rozbieżności ceny za udziały, którą poruszał radny                        M. Markowski i  powiedział, że w materiale roboczym pierwotnie była kwota 500 zł,               natomiast w ostatecznej wersji tego materiału – 50 zł.  

M. Markowski – radny powiedział, że dysponuje projektem umowy i uchwałą w sprawie przystąpienia do spółki z ograniczoną odpowiedzialnością, natomiast nie ma oryginału tej umowy. Zapytał, czy ją otrzyma? 

A. Sukiennik – radny powiedział, że pytanie, które zadał w imieniu mieszkańców powiatu dotyczyło Zakładu Opiekuńczo – Leczniczego i odpowiedź na to pytanie nie zadawala go. Jego zdaniem większość mieszkańców powiatu stanowią rolnicy, których emerytura, czy renta nie wynosi nawet 900 zł. Nie powinno tak być, że osoba chora, która nie ma środków na opłacenie ZOL-u będzie się martwić, kto ma jej zapewnić opiekę - rodzina, czy ośrodek pomocy społecznej. Zanim Kierownictwo Spółki podjęło decyzję o ustaleniu odpłatności za pobyt w ZOL-u, powinno najpierw o niej poinformować Zarząd Powiatu i Wójtów poszczególnych gmin. Zdaniem radnego do tego tematu należy jeszcze wrócić na Komisji Oświaty, Zdrowia i Opieki Społecznej, ale po wcześniejszej konsultacji Pana Starosty                       z Wójtami. 

M. Portalski – radny podziękował pracownikom ZOZ-u, którzy wkładają serce w swoją pracę i wytrzymali przy tak niskich wynagrodzeniach. W związku                             z podpisaniem przez Spółkę większego niż do tej pory kontraktu z NFZ, wyraził nadzieję, że sytuacja w Szpitalu zmieni się na lepsze i będzie miała również odzwierciedlenie w podwyżce wynagrodzeń pracowników. 
Następnie zwrócił się do radnych i powiedział, że czas zakończyć te rozgrywki                      i „zacząć ciągnąć ten wózek w jedną stronę”. 


B. Dudek – Wicestarosta powiedział, że z dzisiejszej sesji zrobiono kabaret, ponieważ osoby, które miały informacje z pierwszej ręki (członkowie Rady Społecznej ZOZ) twierdzą, że takiej informacji nie miały. Za chwilę może się okazać, że Szpital został przekazany z 5 mln zyskiem. Dysponuje wynikami finansowymi,                 o których mówił radny M. Markowski, z których wynika, że w ZOL-u były plusy                      i minusy, ale trzeba czytać, że były też koszty pośrednie, bezpośrednie, całkowite, przychody itd. Decyzję o przekształceniu podjęto, ponieważ zadłużenie Szpitala było już tak wysokie, że Powiat sobie z nim nie radził. Natomiast radni po 2 miesiącach funkcjonowania Spółki chcieliby, aby Szpital w Wąbrzeźnie wyglądał lepiej niż szpital kliniczny. 
Radny M. Markowski podnosił problem udziału samorządów w Spółce. W dniu                   7 maja 2008r. podczas spotkania z samorządami gminnymi przedstawiono 6 wariantów uczestnictwa Gmin i Miasta w Spółce, jednak samorządy te nie chciały tworzyć Spółki Samorządowej. Obecny dziś na sali Pan Burmistrz powiedział wówczas, że samorządy nie są przygotowane do prowadzenia Spółki Samorządowej. Poinformowano Wójtów i Burmistrza, że zadłużenie Szpitala wynosi około 3,5 mln zł,     chcąc pozyskać środki z Unii Europejskiej również trzeba mieć udział własny.                    Z wyliczeń wynikało, że Miasto Wąbrzeźno musiałoby mieć na ten cel około 1 mln zł.   
Wszystkim, a w szczególności Zarządowi Powiatu zależy na tym, aby Szpital                        w Wąbrzeźnie funkcjonował i żeby mieszkańcy Powiatu byli z tego zadowoleni. 
W Zakładzie Opiekuńczo – Leczniczym w Wąbrzeźnie w chwili obecnej przebywa                21 mieszkańców z Powiatu Wąbrzeskiego (10 osób z Gmin, 11 osób z Miasta Wąbrzeźna). Z tych 21 osób, umowy zawarło – 19 osób, tylko 2 osoby, które dotychczas korzystały ze świadczeń Miejskiego Ośrodka Pomocy Społecznej                        w wysokości 600 zł nie zawarły jeszcze umów, trwają rozmowy z MOPS-em, aby dofinansował pobyt tych 2 osób w ZOL-u.  
Stwierdził, że temat ten jest wywoływany pod publiczność. Następnie zaapelował                  o uczynienie wszystkiego, aby ten Szpital funkcjonował dobrze dla naszych mieszkańców.          

M. Kamiński – radny powiedział, że w dniu 28 stycznia br. podczas posiedzenia Komisji Oświaty, Zdrowia i Opieki Społecznej na wniosek Starosty –               Pana K. Maćkiewicza został odwołany z funkcji Przewodniczącego w/w Komisji. Wniosek pierwotnie uzasadniono tym, że radny nie wypełniał należycie obowiązków Przewodniczącego, następnie Starosta – Pan K. Maćkiewicz przedstawił pismo od Wojewody Kujawsko – Pomorskiego, które było wynikiem wniosku Klubu Radnych PO i PiS Rady Powiatu w  Wąbrzeźnie. Starosta stwierdził, że skoro radny podpisał ten wniosek, to nie może pełnić funkcji Przewodniczącego Komisji. W następstwie tego odwołania w prasie pojawiła się wypowiedź, m.in. Wicestarosty – Pana                      B. Dudka, który twierdził, że radny źle wywiązywał się z funkcji Przewodniczącego Komisji i odwołanie go było uzasadnione. W ocenie radnego działania te naruszają jego dobre imię i wizerunek jako radnego i osoby publicznej. W związku                               z powyższym domaga się odpowiedzi, na czym to rzekome niewywiązywanie się                z obowiązków miało polegać? Na koniec 2007r. i 2008r. przedstawiał na sesji Rady Powiatu sprawozdanie z pracy Komisji Oświaty, Zdrowia i Opieki Społecznej, do tych sprawozdań nie wniesiono żadnych zastrzeżeń i zostały przyjęte przez Radę jednogłośnie. W grudniu 2008r. przedstawił Plan Pracy Komisji Oświaty, Zdrowia                  i Opieki Społecznej na rok 2009, który z drobnymi zmianami również jednogłośnie został przyjęty. Nigdy podczas pracy Komisji nie spotkał się z zarzutami nieodpowiednich działań.  Działania Pana Starosty i innych radnych go popierających odbiera jako działanie typowo polityczne mające stanowić odwet za postawę radnego, który nie zgadza się i nie akceptuje działań Zarządu Powiatu w niektórych sprawach, jak np. prywatyzacja Szpitala, czy podział środków PFRON. Potwierdza to  brak wiarygodnego uzasadnienia wniosku o odwołanie radnego. 

H. Mejger – radny powiedział, że emocje, które towarzyszą podczas dyskusji na temat Szpitala nie służą rozwiązywaniu problemów. Następnie dodał, że często przebywał jako pacjent na różnych oddziałach Szpitala w Wąbrzeźnie i może stwierdzić, że personel tam pracujący zasługuje na wysoką ocenę. Stwierdził,  że los tego Szpitala leży nie tylko w rękach Spółki, ale również w rękach załogi, która stanowi najważniejszy filar. Jeśli zabraknie ludzi, którzy będą chcieli opiekować się chorymi, to na nic zdadzą się wysiłki innych.         

A. Liskula – radny zgodził się z Wiceprzewodniczącym Rady Powiatu -                H. Mejgerem w sprawie oceny pracowników Szpitala i zawnioskował, aby radny                H. Mejger podczas prac Zarządu Powiatu poparł pomysł uzyskania przez pracowników Szpitala bezpłatnych udziałów w Spółce.
Następnie powiedział, że z uwagi na brak wystarczających środków na założenie Spółki Samorządowej, kapitał wniesiony przez obecną Spółkę miał na celu pozyskanie środków unijnych, które miały zostać przeznaczone na dosprzętowienie Szpitala w Wąbrzeźnie. Od Panów Prezesów radny dowiedział się, że Spółka jest Spółką zamkniętą, czyli nie ma przepływu kapitału między istniejącymi Spółkami Grupy Nowy Szpital. W związku z powyższym zapytał, w jaki sposób Spółka chce pozyskać kapitał?


J. Molczyński – radny powiedział, że był w grupie radnych, która była za przekształceniem Szpitala i za związane z tym przekształceniem niepowodzenia jest skłonny ponieść odpowiedzialność. W jego ocenie dotychczas Szpital źle funkcjonował, więc był przekonany, że nowopowstała Spółka podniesie standard świadczonych usług i będzie miała na uwadze życie i zdrowie pacjentów, a nie biznes. Wyraził nadzieję, że w niedalekiej przyszłości Szpital w Wąbrzeźnie będzie taki, jak w Świeciu. 

B. Koszuta -  Burmistrz Wąbrzeźna powiedział, że z zaciekawieniem słuchał przedstawicieli Szpitala. Chciałby, aby Radni Rady Powiatu zdali test, czy spali na sesji, na której uchwalono przystąpienie do Spółki, czy byli przytomni i trzeźwi, bo padła deklaracja Pana Starosty, że do 10 grudnia 2008r. zaproponuje koncepcję udziału samorządu w Spółce. Wie dlaczego jeszcze nie było takiej propozycji, ponieważ zawarto umowy, które są dla samorządu niekorzystne. Niepokój budzi mataczenie i niemówienie co i jak uczciwie, wprost. Zawsze był za tym, aby Miasto Wąbrzeźno przejęło około 10 % udziału w Spółce. W ocenie Pana Burmistrza Spółka działa już sześć miesięcy, a nie dwa, ponieważ od września ubiegłego roku Szpitalem zarządzała osoba związana ze Spółką. Pracownicy ZOZ pamiętają, że spisywano majątek i określano jego wartość w październiku 2008r. Martwi go fakt, że nie może uzyskać wielu odpowiedzi, ale będzie wszystko monitorował i starał się pilnować. Następnie zapytał, o jaką kwotę z funduszu unijnego wystąpiła Spółka? Wiadomo, że determinuje tą ilość wkład własny, a Spółka dysponuje 50 000 zł, bo taki jest kapitał założycielski Spółki + udział Starostwa około 27 000 zł. To nie jest kapitał na wkład własny, prawdopodobnie trzeba na ten cel zaciągnąć kredyt. Majątek i kapitał założycielski nie stanowią wkładu, bo wkład musi być wniesiony               w gotówce. Nie wie, czy Szpital będzie się rozwijał w takim tempie, jak to jest obiecane. Los Szpitala w Wąbrzeźnie i jego funkcjonowanie nie jest mu obojętny. Nie chciałby uprawiać propagandy sukcesu i populistycznie przemawiać, bo radni już tutaj łasili się do przedstawicieli załogi Szpitala. Zapytał, czy radni spali na sesji podczas uchwalania uchwały o przystąpieniu do Spółki, czy wiedzą co się działo, czy potrafią wesprzeć, wyegzekwować pewne fakty, czy będziemy robić wszystko, co dotyczy naszego Szpitala w sposób otwarty, jasny i klarowny? Zarząd Powiatu podpisał umowę, z której wynika, że wszyscy założyciele Spółki płacą za udział 50 zł, Powiat też 50 zł, a wszyscy inni - 500 zł. Na sesji podczas podejmowania uchwały                w sprawie przystąpienia do Spółki powiedział, że bulwersuje go fakt, że wartość od 50 zł do 500 zł. Po pół roku zarządzania Szpitalem trudno powiedzieć, że wartość ta jest już mierzalna i może przez Burmistrza zostać przyjęta. Następnie zwrócił się do Starosty i powiedział, że trzeba jasno zacząć mówić, żeby deklaracje szły w parze               z czynami. Burmistrz Miasta nie chce stać z boku i biernie się przyglądać, chce być uczestnikiem i wspierać Szpital, bo był jednym z głównych przedstawicieli samorządu, który sprzyjał tym przekształceniom. To, że dziś protestuje jest wynikiem wątpliwości, których nikt nie chce rozwiać. Z toczącej się dyskusji wynika, że jeden drugiemu zaprzecza, nie ma jasności przekazu, a jasności przekazu i deklaracja musi być zgodna z tym co się czyni. W obecnej sytuacji Burmistrz nie ma wglądu                w pewne sprawy, nie jest uczestnikiem postępowania,  może jedynie domyślać się pewnych rzeczy. Obiecał, że będzie monitorował ubieganie się Nowego Szpitala                 w Wąbrzeźnie o środki unijne, ponieważ informacje te są dostępne na stronach internetowych Urzędu Marszałkowskiego. Nie chciałby, żeby działanie prorozwojowe Szpitala w Wąbrzeźnie okazało się niezgodne z oczekiwaniem Burmistrza. Poprosił Starostę, aby w najbliższym czasie określił warunki przystąpienia Miasta Wąbrzeźna do Spółki.                             

K. Maćkiewicz – Starosta powiedział, że na sesjach Rady Powiatu się nie śpi                     i ręczy, że wszyscy radni są trzeźwi. Poprosił, aby Pan Burmistrz nie insynuował tego typu pomówień. Starosta nie zadeklarował, że do dnia 10 grudnia 2008r.     zaproponuje koncepcję udziału samorządu w Spółce. Natomiast faktem jest, że Pan  Burmistrz na tamtej sesji wywołując Starostę do odpowiedzi wymusił, aby ten powiedział, że udział Miasta nie będzie dyskwalifikujący, odbiegający w istotny sposób od tego na jakich warunkach przystąpił Powiat. Pan Burmistrz powiedział, że umowy są niekorzystne i niepokój budzi mataczenie. W związku z powyższym poprosił, aby Burmistrz ważył wypowiadane słowa, ponieważ słowo mataczenie jest bardzo jednoznaczne. Następnie dodał, że nigdy nie odważyłby się powiedzieć, że spółki, które tworzył Pan Burmistrz były mataczone. 

B. Koszuta -  Burmistrz Wąbrzeźna powiedział, że nie było powodu. 

K. Maćkiewicz – Starosta stwierdził, że można by dyskutować. Następnie dodał, że dziwi się Burmistrzowi, który od początku jako jedyny z przedstawicieli samorządu był za przekształceniem Szpitala, teraz ma tyle wątpliwości. Zapytał zatem w którym momencie przestało to Panu Burmistrzowi odpowiadać? Pan Burmistrz mówi zupełną nieprawdę jeszcze bardziej mieszając to, co powiedział radny M. Markowski odnośnie ceny za udziały mówiąc, że po 50 zł za udział dla Powiatu, a pozostali, np. Pan Burmistrz po 500 zł.  

B. Koszuta -  Burmistrz Wąbrzeźna powiedział, że jest umowa. 


K. Maćkiewicz – Starosta powiedział, że Pan Burmistrz mówił, iż zna się na Kodeksie Spółek Handlowych, więc wie, że teoretycznie jeśli taka będzie wola Rady Powiatu to udziały, które Powiat będzie sprzedawał teoretycznie mogą wynieść tyle, ile określi Rada Powiatu i nie ma granicy, czy będzie to 500 zł, 1 000 zł, czy          100 000 zł za jeden udział. Nie zostało powiedziane, że cena za jeden udział dla pozostałych wyniesie 500 zł i nie jest to zapisane w żadnym dokumencie. Pan Burmistrz i radny M. Markowski oglądali projekt umowy, jednak umowa jest jednoznaczna, Powiat nabył 420 udziałów po 50 zł każdy, stanowi to 29,57 % udziałów w Spółce. Pan Burmistrz mówił również o jasności przekazu, w związku               z tym Starosta zapytał, dlaczego na każdym posiedzeniu Rady Powiatu nie ma Miejskiej Telewizji Kablowej, a na każdym posiedzeniu Rady Miejskiej jest, dlaczego mieszkańcy nie mogą usłyszeć pełnej informacji? Starosta stwierdził, że mylić może się każdy i nigdy nie powiedział, że Zarząd się nigdy w niczym nie pomylił, ale Zarząd nigdy nie zrobił czegoś, co mogłoby mieć znamiona świadomego złamania prawa,               a tak się niestety insynuuje. Próbuje się stworzyć wrażenie, że działania Zarządu Powiatu, Starosty są co najmniej niezgodne z prawem. Czemu mają służyć te insynuacje łatwo się domyślić, ale trudno powiedzieć, czy jest to zgodne                         z wcześniejszymi deklaracjami dbałości o to co jest najważniejsze, czyli o to żeby Szpital istniał. Ponadto dodał, że Pan Burmistrz doskonale wie, że montaż finansowy przy Spółce, która miała być spółką samorządową miał wyglądać zupełnie inaczej.    


A. Roślewski – Prezes Zakładu Usług Konsultingowych Know How powiedział, że Spółka jest odrębna, ale nie jest zamknięta. Spółka już dzisiaj korzysta ze wsparcia finansowego innych podmiotów Grupy Nowy Szpital. Środki na udział własny do projektu o pozyskanie środków unijnych pochodzić będą z pożyczki Grupy Nowy Szpital lub z kredytu. Spółka złożyła wniosek o dofinansowanie ze środków unijnych na kwotę 2 738 000 zł, a spodziewa się otrzymać 1 700 000 zł, ponieważ Spółka złożyła wniosek na rzeczy potrzebne, a nie na zapas, gdyż sprzęt, który zostanie zakupiony trzeba utrzymać. W ocenie Prezesa Szpital potrzebuje bardziej inwestycji infrastrukturalnych niż sprzętu, jednak przygotowanie kosztorysu i projektu wymaga dużo więcej czasu. Bardzo długo trwały negocjacje z Urzędem Marszałkowskim, ponieważ były wątpliwości czy Spółka składając wniosek, a nie mając jeszcze podpisanego kontraktu z NFZ będzie mogła być beneficjentem tego wniosku. Obecnie wiadomo już, że wniosek przeszedł weryfikację formalną, następnie zostanie sprawdzony pod względem merytorycznym. W Województwie Kujawsko – Pomorskim Szpitale mają gwarancję pozyskania środków, o które wnioskują niezależnie od tego jak dużą mają siłę przebicia i niezależnie od tego jaka jest ich forma organizacyjna, tego nie ma w innych województwach w Polsce.
Następnie odniósł się do dzisiejszej dyskusji i powiedział, że rozumie iż ma do czynienia z wewnętrznym sporem, ale jeśli padają określenia typu matactwo, sugestie jakiś nielegalnych działań, to Spółka nie chce, aby te słowa naruszały jej dobra osobiste, ponieważ wówczas będą zmuszeni do reakcji prawnej. 
Ponadto powiedział, że zanim Spółka przejęła Szpital w Wąbrzeźnie, prowadziła już 7 szpitali, więc wyniki działalności Spółki można poznać korzystając, np. z Internetu. Skoro przedmiotem sporu jest również posiadanie pewnych ilości udziałów, to dowodzi temu, że niezależnie od wyrażanych ocen dyskutanci przypuszczają, iż wartość tego przedsięwzięcia jest znacznie większa. Z tytułu tego, co się w ciągu ostatnich lat działo, Szpital w Wąbrzeźnie jest w trudnej sytuacji i trzeba włożyć wiele wysiłku, aby odzyskał dawną pozycję. Elementem siły tego Szpitala jest również opinia o nim i źle by się stało, gdyby tę opinię psuły lokalne dyskusje. Kierownictwo Szpitala chętnie odpowiada na krytykę, ponieważ z analizy błędów płynie lepsza nauka niż z pochwał, natomiast nie chce być narzędziem służącym do innych celów niż służących Szpitalowi.

A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu powiedział,  że udzieli za chwilę głosu Panu B. Koszucie – Burmistrzowi Wąbrzeźna mając jednocześnie nadzieję, że odniesie się do słów dotyczących śpiących i nietrzeźwych radnych. 

B. Koszuta -  Burmistrz Wąbrzeźna stwierdził, że jest to konfabulacja                      i oznajmił, że nie powiedział nietrzeźwych. Nieuważnych, być może śpiących, ale nietrzeźwych nie było. 


M. Portalski – radny powiedział, że być może Pan Burmistrz ma kłopoty                   z pamięcią,  bo wyraźnie słyszał, że to słowo padło. 

B. Koszuta -  Burmistrz Wąbrzeźna powiedział, że to m.in. radny                         M. Portalski przyczynił się do tego, że bez jasności w sprawie poszło to, co poszło  ze Szpitalem. Dziś trzeba zrobić wszystko, żeby Szpital był, działał i funkcjonował, ale również trzeba patrzeć, czy nic mu nie grozi. Nie do końca jest zadowolony                      z odpowiedzi Pana A. Roślewskiego – Prezesa Zakładu Usług Konsultingowych Know How, która dotyczyła ubiegania się o środki unijne. Z jego wiedzy wynika, że prawdopodobnie Kierownictwo Spółki wystąpiło o 1/3 tego, o co można było wystąpić, a to w ocenie Burmistrza naszemu Szpitalowi nie będzie sprzyjać                   i nie jest kwotą porażającą. 

Następnie zwrócił się do Starosty – K. Maćkiewicza i powiedział, że insynuacja, że telewizja czasami jest, a czasem jej nie ma, nie powinna paść z ust samorządowca. Burmistrz 18 lat temu wprowadził zasadę, że Telewizja Kablowa w całości, bez prawa cenzurowania relacjonuje obrady z sesji Rady Miejskiej po to, aby mieszkańcy wiedzieli co się  w ich sprawach dzieje, co kto robi i co kto mówi. Pozwoli to na ocenę przed wyborami, kto w ich interesie działa, kto uczciwie, a kto nie. Miasto Wąbrzeźno                 w swoim budżecie zaplanowało środki przeznaczone na Wąbrzeski Dom Kultury, który utrzymuje Miejską Telewizję Kablową. Stwierdził, że nic nie stoi na przeszkodzie, aby na każdej sesji Rady Powiatu od początku do końca była Miejska Telewizja Kablowa, ale niech Pan Starosta również się do tego dołoży, ponieważ to są koszty, które ponosi Miasto. Pan Starosta chce robić sobie kampanię wyborczą, radni chcą się wypowiadać, a Burmistrz ma to finansować ze swojego budżetu?                  I to jest właśnie taka uczciwość w relacjach, brak zrozumienia i chęci wczucia się                  w pewne sprawy.                     

A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu powiedział, że jednak Pan Burmistrz nie odniósł się do słów, na których mu tak zależało. 

K. Maćkiewicz – Starosta powiedział, że chciał odnieść się szerzej do wystąpienia Pana Burmistrza, ale nie zrobi tego. Pozostawia ocenie mieszkańców, kto robi sobie kampanię wyboczą. Samorząd Powiatu w imieniu, którego działa Zarząd również przekazuje środki dla Miejskiej Telewizji Kablowej. Zapewnił, że Pan Burmistrz nie musi podkreślać, iż będzie pilnował co będzie się działo w dalszym ciągu ze Szpitalem, ponieważ Szpital jest zadaniem Powiatu i odpowiedzialność za funkcjonowanie Szpitala i tak spada na samorząd powiatu. 

A. Roślewski – Prezes Zakładu Usług Konsultingowych Know How poinformował, że Spółka Nowy Szpital w Wąbrzeźnie rozpoczęła działalność gospodarczą na początku grudnia 2008r. na podstawie podpisanego z NFZ kontraktu, z tego wynika, że Spółka działa około 2 miesięcy. Wcześniejsza obecność przedstawicieli Spółki w Szpitalu w Wąbrzeźnie była wynikiem zaangażowania konsultantów firmy Know How, których obecność polegała na zarządzaniu Zakładem Opieki Zdrowotnej Szpital Powiatowy w Wąbrzeźnie. W tym okresie ZOZ SP miał dodatnie wyniki finansowe, które w całości pozostały w ZOZ SP. Przedmiotem dyskusji jest rozliczanie z wyników i dokonań Spółki NZOZ Nowy Szpital                           w Wąbrzeźnie, która miała szansę prowadzić tę działalności przez około 2 miesiące, wydłużanie tego okresu do 6 miesięcy komentuje fizyczną obecność, a nie działalność Spółki, więc stąd to nieporozumienie.         
Ad. 11.

A. Puchała - Przewodniczący Rady Powiatu podziękował za przybycie oraz udział w dyskusji, a następnie zakończył obrady XXIV Sesji Rady Powiatu                            w Wąbrzeźnie.  
(Zakończenie nastąpiło o godz. 1506).
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